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Ambasador Raczyński wydał obiad
dla kanclerza skarbu Sim ona i sfer bankierskich

o ra z delegacji polskiej 3'
LONDYN. (PAT.) ambasador Ha 

ayński wyda! wieczorem w ambasa
dzie obiad z okazji pobytu w Lonay 
nie polskiej delegacji finansowej. 
Obiad ier zaszczyci! swoją obecnością 
kanclerz skarbu sil John Simon. 
Wśród gości angielskich obecni byli 
■PSS3W M M B H U H - t i

na tym nb<edzie m. In. minister ul > 
spraw handlu zagranicznego Hudson, 
stały podsekretarz stanu w k-neler- 
stwie skarbu sir Frydrych Pliilkpps, 
radca premiera Chamberlaina, fur 
Horacy Wiłsua, znani bankierzy an
gielscy. lord Ntamp oraz dyrektor

jmftm-jriiMN-
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Nowe prowokacje Japonii
TOKIO. (PAT.) Dz.ennik „Niazł- 

Niszi- camieszcza aepeszę swego ko
respondenta z Hankou, uonosząca, 
fte władze chińskie w Czunking by
wały ostrzegane przez radio o zhL- 
cantu się samolotów iponss.cli, no 
konywujacycti naiotou w ostatnich

miesiącach. Wiadze japońskie są 
przekonane, że wiadomości te pucho 
dzity od okrętów angielskich, stoją
cych na kotwicy na rzece Yangtso 
Dowodztwo japonsRie -amierza za 
bronić tym okrętom korzystania * r* 
dia.

A n g lia  i l r a n q a  s>ą p rzy g o to w a n e
na ja p o ń s k ie  n ie s p o d zia n k i

SINGAPORŁ, (Pat;. Prace zonfe. 
rem j" przedstawiciel' francuskiego i 
brytyjskiego dowóuztiwa sił marszich 
na Daieaim Wsonotizue zostały w za
sadzie zakończone We wszystkich 
■Orawach dotyczących współdziałania 
flot irancusKiej i brytyjskiej osiągnię
fc> pełne porozumienie.    . .

W poniedziałek odioywa się -ostat

nie posiedzenie delegatów na którym 
omówiony będzie szereg szczegółów 
dotyczących koordynacji dostaw dia 
ohu śłot.

Po zakończeniu konferencji dowód 
ca brytyjskich sił morskifch na Dtle- 
kim Wschodzi** adm Noble udaje się 
nar pokładzie :>ju'ętu udmiraiskiegu 
„Kr*tł“ tur wody pói uocno-cńui »kie.

Incydenty1 ne granicy m anflżursiiei
TOKIO. (PAT.) Agencja Domei 

donosi z Hsingking, że w dniu wczo- 
njtayui koło jeziora Buir stmeono 
lk  samolotów sowieckich. Agencja do 
daje, ż< od 20 maja strącono 133 sa
molot} sowieckie.

LONDYN. (PAT.) Reuter donosi 
l  Moskwy, i »  oficjalny komunikat

potwierdza wiadomość o poważnych 
walkach powietrznych i lądowych, 
trwający cii juz od miesiąca na gra
nicy mongolsko-mandźurskiej. W cza 
sic walk w dniach 22 i 24 czi rwca 
stracono 5G samoiotow japońsao- 
mandżurskieh i 14 mongolsko-sowlre 
kich.

Działalność min. Gafencu
filepoltoi iliemcoif

W IED EŃ. (PAT.) Akcja dyploma
tyczna mm. Gafencu na Bałkanach 
•potyka się z coraz większymi nieza
dowoleniem i krytyką prasy w iedeń- 
Nkiej. Szczególną niechęć wywinął za 
miaT przyjścia z ewent. pomocą Jugo

sławili przez związeL bałkańska, Pra
sa nazywa to również zbytecżuym 
rzucaniem się Jugosławii oraz* no
wym instrumentem otaczania Nie
miec i wyraża Drzekonani^., Ze Jugo
sławia da odpowiedź odlmowuą.

'Sit.. Jtd fcU&*»esSfc$i

Po katastrofalnej dowocM  w b. l>.trho*ł rwa* |>

No odjęciu obraz zmiisaczieiiiuia, stpcwodK>waii<ego katastrofalną klęską po>AX>dzti na tere&iao 
był*ej Gz. ecł los Iowa cji w miejacowoścd Masłećko.

Wiochy pokonały Polskę
w  m e czu  le k k o a tle ty c z n y m  pań

BERGA MO, (Pat). W  Bergamo w a miainowicie skok wdał rzuit kulą i 
m ędzypaństwowyn meczu lekkoatle- rzut dyskiem. W  skoku wdał Słoni - 
tyczuym pań, Włochy pokonały Pol ozewska miała wynik 5,22, w kuli —  
*kę 51:33. Flakowiczówna uzyskała 12,83, w rzu

cie dyskiem —  Cejzikowa osiągnęła

W ale- z brytyjskiego kanclerstwa 
skarau. Z poisK.cj strony w ob.edzie 
uczestniczyli członkowie polskiej de
legacji finansowej z płk. Koceni i 
członkowie ambasady.

U k ła d  h a n d lo w y  
so w ie c k o -c h iń s k i

MOSKWA. P iT.) Agencja Tass 
donosi, ż l dnia 16 czerwca rb. podpi
sany zol tał w Moskwie traktal handlo 
wy pomiędey ZSRR a Republiką Cliiń 
ską. Traktat ooieia się na zasadzk 
równości i wzajemności. Zawiera on 
postanowienia o klauzul5 największe 
go uprzywilejowania, reguluje sprawy 
handlu i żeglugi morskiej orzz określa 
sytuację prawną przedstawicielstwa 
ha>ii<Wowcgn ZSRR w republice chińs
kiej Traktat podpisany Tostał ze sfro 
ny Rosji przez komisarz,, handlu zew 
nętrznego ZSRR Mikojama a ze stro 
ny Ćh n przez dr Sunfo, specjalnego 
wysłaim*ka naiudowego reądu repu
bliki chińskiej.

Kron<ka te^eorafTzna

potw ierdzają s łim n o S ć  stanów ska
PoSsKi

— Tajćłnnleay wyŁueh w Bordeauz.
Wcz-Jkaj kxJo goO 20 w jednym z b&iów 
centrum mnush nastąpił gwa^wnj wvł>uch, 
który Lniazcjył Bur_jjie Z pod
łów wydobj-to 10 ruinyob, w tym jed
uf cieżin. Froycayna wymich-u jest zzu. 
na. Policja prowaozi drocbodaeciie.

— W e Prani jł również szaleją bursę, W  

okręgu w im nie GodLiucotsc gwałtowne burze,
jr~ -dobici tan wyraądm ły zna-ci 

ne jmoody W mjołVb= n<oaui i St. Sulniw 
pi® ’ » trąne woikw, zakwa jąc jrereg do 
mów i nńi mrae zbiory na prznstrzewń 20 ki 
lontL-tjów,

PARA Ż. (PAT.) \V niedzielę 25 
bm na obchodzie 25->etmej rocznicy 
wielkiej bitwy pod Yerdun przema
wiał gen Gamełin. Przemówienie gen. 
Gamelin zasługuje tym bard- ie.i na 
uwagę, iż naczelny wódz armii fran
cuskiej występuje publicznie Lardzo 
rza iko.

„Przekład Verdun —  oświadczył 
gen. Gameldn- -wykazał, że na wojnie 
cz; Uniki moralne, oczy wiście z uw 
zgiędenienient, ze inne czynnik! nie 
zostałj zan.edbane, decydują w ostat 
n m stadium. Są takie godziny na woj 
nie, kiedy inteligencja, czy wiedza, 
której znaiczena bynajmniej nie za
mierzam umniejszać, mają swoje gra 
nice. Są takie chwile, kiedy chodzi tyl 
ko o to. by się bić, jeszcze raz —  by 
się bić. Trzeba umi^ć ryzykować po

to, by zwyciężyć, a wtedy ostatni kwa 
drans decyduje o wszystkim. W  ta
kich momentach skupiamy się w so- 
bat i atakujemy'1.

. Gen, Gamelin powołał śię następ
nie na słowa Richelieu, który ośw ad 
czvł swojego czasu: „Jestem zdecy
dowany na wszystko, co wydaje się 
niemożliwe i proszę, byście uczynili 
to saiirio*. Oio. podkreślił gen. G«rae- 
Im, są słowa wodza i męża stanu.

Przemówienie swe gen Gameiin 
zakończył mocnym akcentem: „Ra
zem z umarłymi spod Verdun wszys
cy zdajemy sobie sprawę, iż me 
osiągnie się zwycięstwa wahaniem się 
przed podjęciem wysiłku, tak samo. 
jak nie okuDujc się respektu p.zcz 
ustępstwa".

W ło c h y w y p o w ie d zą  pakt z  A n g lią
pad p re te k s te m  n a ru s ze n ia  s ta tu s  quo 

na M o rzu  Ś ró d zie m n y m  
p r z e z  u k ła d  fra n c u s K G -tu re c k i

PARYŻ, ( fa ł )  W  spraw,e ataku 
prasy włoskiej na pakt francusiko-tu 
reck' prasa rraucusaa zaznacza, iż 
można uię spodziewać, że pod pretek
stem, iż pakt między Paryżem £ An
karą narusza status quo na morzu 
S r t » lz ie m n y i.W ło c h y  będą chciały 
wypowiedzieć włosko-angiełski pakil o 
nieagresji Argument włoski o naru
szeni r  przez Francje status quo na 
morzu Sród»z'emnym przez odstąpię

jtue ,Turcj. aandzaku Aicksan-dreHj 
traktowany jest przez prarę rrancumtą 
z ironią Poruszenie Włocn jest zresz 
tą łatwe do zrozum.enia. Nadzieje 
włoskie, i i  Tu irja  nie zaecyduje się m 
przystąpienie do frontu pokoju, zo
stały zawiedzione przez pakt francu
sko-turecki. Sytuacja na mopl.u Sró- 
dziennym przeŁSrznałciła się na nieko
rzyść Włoch.

Niszczycielski żywiofi
s z a l a ł  n w d i W i Ę n & m

D w ie  o s o b y z a b ite , k ilk a n a ś c ie  ra n n y c h . —  T ra g ic zn e  s k u tk i 
h u ra g a n o w e g o  w ia tru  i p io ru n ó w .

Palki wygrały tylko 3 konkurencje, 39.43 m.

Nań Wilnem przeciągnęła wczo 
raj niszczycielska burza, połąezonn z 
s:iną ulewą, niezwykle siiuyuu wyła
dowaniami atmosferycznymi i r-aiił o 
notowanym na naszych ziemiach nu- 
raganowyui w^airem.

Rozpętane żywioły pociągnęły za 
srbą szereg nieszczęśliwych wypad
ków. Dwie osoby zostały cab te, kil
kanaście rannych. Huraganowy wiatr 
poczynił spustoszenia w sanach owo 
cowych, lasach i polach. W  wielu 
miejscach żyto /ostało powalone i zu 
pełnie przy gniecione do ziemi.

Tłumy wilnian, które spędzały 
niedzielny, „week end“ za miastem, 
znalazły się w kłopotliwej sytuacji, w 
obliczu rozszalałych żywiołów. Pierw 
sza nurza, która przeszła nad mia
stem w godzinach popor. stanowiła 
jak gdyby preludium do właściwej 
burzy, która osiągnęła maksimum 
swego nasilen.a między godziną w 
poi ao siódmej a 7 wieczorem. Tej 
fatalnej pół godziny wystarczyło jed 
nak by spowodować wypadki śmierci 
i poczynić wielkie szkody na terenie 
miasta i przedin'CŚć. Przypuszczalnie 
pociągnęła ona również wiele niesz 
częśliwych wypadków na prowincji. 
Dotychczas jednak*, ze względu na 
uszkodzenie niektórych iinij telefo 
nicznycli, nie /dolaliśmy uzyskać wy 
czerpujących danych.

ZAB ITY  PRZY SŁUCHANIU 
RADTA.

Pierwszy śmiertelny wypadek wy
darzy! się w Kol mii Magistrackiej 
gdzie 20-letni Stanisław Zyngiel 
zam. przy Szosie Niemcnczyńskiej,

wbrew przestrogom, słuchał podczas, 
burzy radia, mając na uszach stu 
chawki. Został on rażony piorunem 
i padł bez życ'a >a podłogę. Kryształ 
Łowy aparat radiowy został strzaska- 

j ny. Wszi>lk“ pomoc była już spói 
ntona. Lekarz mógł już jedynie stwiei 

J dzić zgon.

TRAGICZNA ŚMIERĆ 
W  MABKUCIACH.

Ze szczególną siłą szalał huragan 
w rejonie Rossy, Kuprianiszek i Mar- 
kuć, gdzie szereg domów uległo usz
kodzeniom. W iatr pozrywał dachy, 
powywracał drzewa, zniósł domy.

W  Markuciaeh wydarzył się pizy 
tym śmiertelny wypadek: Spędzający 
dzień niedzielny w lesie Adoif Mato- 
sewicz (ul. Słomianka 2) szukał wraz 
z żoną schronienia pud rozłożystym 
drzewem. Huragan wywrócił drzewo, 
które przygniotło małżeństwo. Matn- 
sewicz zginał na miejscu.

W ICHURA ZNIOSŁA DWA DOMY 
NA ROSSIE.

Przy ul. Rossa szalejący wiatr w 
kilka dosłownie chwil zniósł z ziemi 
dwa stojące w odosobnieniu na wzgó 
rzu drewnane domy mieszkalne. Z 
domów pozostały jedynie bezładne 
kupy gruzu, połamanych belek, po 
rozrzucanych cegieł, co świadczy w y 
mownie o potwornej mocy huraganu.

7 osób zostało przy tym rannych. 
Są to: małżeństwo Markiewiczowie z 
tlwojgiem dzieci, Jan Urbanowicz, 
fadwiga Urbanowiczowa" 58-Ietnia 
emerytka Aniela Sienkiewiczowa oraz

H. Marc.nkiewicz. Rannych przenie
siono natychmiast do pobliskich do
mów, gdzie wezwane pogotowie ratun 
kowe udzieliło im pierwszej pomocy.

OBRAZ ZNISZCZENIA 
W MARKUC) ACH.

O godz. 9 wiecz. nadeszła do W il
na wiadomość o wielkich spustosze
niach poczynionych przez huragan t 
burzę w Markuciaeh. W  wielu wy
padkach huraganowy wiatr ,,zdmuch 
nął“  całe domy i. kilka stodół, za- 
f  <jająe krowy i inny żywy inwentarz. 
Trzy osoby zostały przygniecione rui 
cami budynków. Na miejsce katast
rofy udał się prezydent m. Wilna dr 
W iktor Maleszewski.

W  sadach j polach huragan pozo
stawił niszczycelskie ślady. Połama
ne drzewa, zniszczone zasiewy. Wyso 
kość strat nie została no razie obli
czona.

Ponadto w rozmaitych punktach 
miusta, a szczególnie na przedmieś
ciach zanotowano jeszcze szereg wy
padków lekkich koniuzyj oraz pora 
żeń piorunem.

PIO RUN UDERZYŁ W  KOŚCIÓŁ 
W SZYSTKICH ŚW IĘTYCH.

Przy ul. Rudnickiej piorun uderzył 
w kościół Wszystkich Św iętych, ob
rywając kawał gzymsu.

Drugi piorun uderzył w duin obok 
kuia „Helios", przy czym spadający 
kawał niuru trofił przechodnia, W ik
tora Żwiryna (ul. Drueta 5), który 
doznał ogólnych obrażeń ciała. Po
gotowie skierowało go do szpitala.



2 „ K U R J E K * 1 (4850J

Obsługa specjalna H3iarjeta Hjflil * z Kownu

Wysłannicy Ribbentropa w litwie
Kowno, <łnia 23 czerwca. W  ciągu 

(wtatnicn awuch dni bawili tutaj z 
ramienia narrdowo-sorjafirstyicznego 
mząan do spraw eagrriucmycli na
czelnik wydziału Europy Wschodniej - 
w tej instytucji Kleist i naczelnik wy- , 
działu stosunków kultmalnych z za- 
gi anicą Bening. Ceie.il ich przyjazdu ' 
byto omówienie możKwoóci rozbudo
wy litewsko niemieckich i tos-unków 
kulturalnych. M. in. zapowiedziano 
zaproszenie dziennikarzy, pisarzy i in 
nych przedsta wioie-li litewskiego świa 
ta politycznego i artystycznego do Nie 
miee. Z Kowna wysłannicy Ribbentro 
pa udali się e taką samą misją do 
Rygi i Tallina M

Jednocześnie nadeszia tu windo 
maść, że w Berlinie zdecydowane 
wznowić iienetracię kulturalno w 
krajacti baflłyc-kłch. M. ki w^elkł 
dziennik berliński „Borlimer B\>ersen- 
leitung" ma wkrótce wydać specjalny

numer poświęcony Estonia. Lew ie i 
Łotwie.

- Wakamają tutaj, i i  pc n a w ą w n u  
Utewsku-pciafeich stosunków spoi ło- 
wych Niemcy, która dotąd me wyka 
zy wały zainteresowania sportem litew 
Skim, zaproponowały zawody międizy 
państwowe i io koszykówki, gdizie wy 
sokocyfrowe zwycięstwo drużyny li 
łewskiej było z góry przesądzone. Te 
raz <zmo’"u  po przyjęciu przez litew
ski Związek Dziennikarzy zaproszenia 
do Polski, następuje (zapowiedź szer
szej wycieczki do Niemiec... Ale Niem 
cy mc pow mm się łudzić, że rała opi 
nia litewska zapomni o tragicznym 
losie swych rodaa ów w Prusach 
Wschodnich i o tym, że na obszarze 
kłajpedzkiim Litwini miejscowego po 
chodzenia mają być uważani za 
Niemców używających języka" litew
skiego, i co za tym idztfc, pozbaw ieni 
prawa korzystam a ze szkół i organii 
zacyj litewsk ich. (nl

RoKowaaia o strefę wolnocłową
p r z e w le k a ją  się

Kowąp, 23 czerwca. W brew upnze 
didm prraw id ywai dom,, litewsko-nie 
nueckie rokowania podczas wyjazdu 
ot»u aełegacyj do Kłajpedy nie zostały 
ca kończone. Podkomisja techniczna

ubierze się ponownie w Kła jpedzie w 
dniu 30 boi., podkomisja zaś gospodar 
cza przeniosła swe obrady do Berlina 
i zamierza je zakończyć dopiero w  po 
łowię przyszłego tygodnia. (n).

Pofskc-litewsKie naraay Handlowe
Kowno, 24 czerwca. Obowiązujący 

od 1 stycznia br układ handlowy prze 
v, ud uje, że po upiy wie pół roku przed 
siuwtcieie obu stron spotnąją się dla 
zaznajomienia się a jegc wy kouamem 
za ubiegły okres. Wczoraj właśnie 
srzybył w tym celu do Kowna wice

dyro&toi departamentu ekonomiczne
go MSZ p Lubaszewski Litwę przy 
tych ro.onowach reprezentuje dr Nor- 
kajus, dyrektor departamentu en ono 
mieznego MSZ. Koła polityczne i go 
spodarcze lokują obradom pomyślne 
wyniki. (i).

hłJRYtlEC-tUKÓJ
SEZON CAŁOROCZNY.

W I I I  od  d n « 21 sierpnia —
31 paidrkrnilu, p.^aaózonc aa . Tanie 
pohyty“  26 d n ie je  u . ił. 141 — obej
muje: mieszkanie •otrzymanie, kąpiele 
ik  r zane i  borowinowe i opiekę le

karską. Stacja koiejowa w miejscu, 
na linii kolej. Jarosław — Rawa Ru 
sLa pow. Lubaczów woj. lwowskie.

i 5 t y s . ja ffe rn ytb  
zw uedzfóo K a iw a n ę
W czoraj w niedzielę Kalwarię w i

leńską zwiedziło kilkadziesiąt piel
grzymek i procesyj pątniczych z pro 
wincji i z terenu woj. nowogródzkie
go W czoraj rowuw' ba w 1 ta w Kal
warii pielgrzymka z Poznania oraz 
k k a  p:elgrzymek parafialnych z WM 
na. Ogółem oblicza się, iż Kalw rię 
zwiedziło ponad ló  tys wiernych.

t f y m k a  i t o r jk ó *  l i im i i c S i  

wróbla do Koim
Po 5 dniowym pobycie w W ilnie 

i na prowincji, wczoraj wyjęciu  la a i 
Kowna wycieczka kleryków Semina
rium Duchownego w Kownie.

Duchowni mieli sposobność zapo 
znać się z życiem kulturalnym i oświa 
towym Ziemi Wileńskiej i jej miesz
kańców.

K u p ie c  nagle z m a r ł  
na ulicy

W czoraj w dzień przy zbiegi ul. 
Kwaszelaej i Za walnej zmarł nagle 
kupiec Dawidson (Makowa 51. W e
zwane pogotowie ratunkowe stwier 
diziło zgon. ycł

l a t r  na Pohulance

Szkarłatne róże
Komedia im 3 aktach A Betiedfttiegn. Reiystrrla 

Z. Sawam ; Ł«h « r ucje K. i i, GoiusOw
Dobry żart, trochę rozwlekle na

pisany. Młody, najoczy wiściej stupro 
centowy małżonek tłumaczy swemu 
przyjacielowi, najwyraźniej upośle
dzeń emu na punkcie tych właśnie 
„procentów , że w stosunkach z ko
bietami decyduje system. Kobiety są 
romantyczne i każdą z nich można 
wciągnąć w pułapką sztuczkami, 
które działają na pensjonarki Posy
ła się nip. codziennie bukiet wspania
łych róż j czułe liściki podpisane 
„tajemniczy niezm jom y“ a kobieta 
choćby " najmądrzejsza- najkuftuiral ■ 
miejsza, najwierniejsza rud. po kilku 
dniach Pędzie yui zainteresowana, 
po tygodniu zacznie marzyć o tym 
nieznajomym, stroić go w barwy nig
dy nie zrealizowanego „ideału“ , 
zacznie się niecierpliwić, gdy posła
niec się spełni c zwykłej godzinie, 
słowem *— będzie jiutf „gotowa 
Otóż traf chciał, że taki bukiet przy
gotowany przez pewnego siebie in 
żyniera dla pewnej nieznajomej pięk
ności trafia do rs^k... pani lisłyniero 
wej. Niewierny początkowo Tomasz 
(ten przyjaciel) ku wieik emu swemu 
zdumieniu wiązi że system zaczyna 
się sprawdzać. Ale większe jeszcze 
zdumienie, mało —  oburzenie! —  o- 
garnia pana męża, który z włoskim 
temperamentem łącząc maniery kla
sycznego zausznika komediowego 
zaczyna niebezpieczną intrygę. Sam 
będutie grał dalej tego „nieznajome- 
go“ , sam będzie pisywał liści", i i wy 
syłał (przez przyjaciela) kwiaty —  
on musi zbadać do czego zdolne jest 
jegc- żona! Jak się to dalej rozwija,

H £ 0 / « l R C i I
Dla uniknięcia n iezrozu m ień  i  

całym naciskiem poakreślamy, i< w 
rubryce pod tytułem: „Piszą do nas*‘ 
zamieszczamy artykuły, za których 
treść Redakcja me bierze na siebie od
powiedzialności. Stanowią one indy
widualny pogląd autora, który dany

artykuł nadsyła hedaiccja chętnie za 
mieszczą repliki i polem iki wywołane 
artykułami publikowanymi w tej ru 
bryce, dbając jedynie o ogólny poziom  
dyskusji, oraz o to by temat byt wart 
szpalt prasy.

S p ł o n ę ł y  t r z y  d o m y
0 » 0 i l f |  r t l f i r * « !

W czoraj rano przy ul. Subocz 55 ( 
wybuchł groźny pożar, który strawił 
doszczętnie trzy domy mieszkalne. • 
Podczas ratowania dobytku z płoną
cych domostw zostali przy gnie ceni 
Desikami: Andrzej Fiedorów oraz Jó 
zel Adamczyk. Pierwszego przewie 
łiono do szpitala Poparzeń ooznałi; '

Henoch Kagan oraz Szlom » Gefeu. 
Wszystkim pierw szej pomocy adzieb 
ło pogotowie ratunkowe. Pożar po
wstał od *skry. Mira ty są znaczne

urugi mniejszy pożar miel miejsce 
przy uL AnloKol kiej 36 Ogień szyb 
ko ugasiła straż ogmayra. (c)

Płonął żywcem
p r z y  a ko m p a n ia m e n cie  o io ru n o w

Podczas burzy na klatce .cnodo- 
wej domu Nr 1 przy uł Jagiellońskiej 
wydarzył się wagtezny wypadek:

Józef Iwaszkiewicz, znalazłszy 
och ronienie pnzed uilewą, będąc w sta 
nie jflotrw wym zju aąx trzymając w 
ustach papierosa. Od papmrosa za
jęło aię na mm ubranie które po up
ływ ie kilku minut zamieniło go w 
Żywą pochodnię. Prawic całe ubranie 
na n;im sotonąło. W  stanie ciężkim 
   . i l i l MMM— n— u

w j g y  g i c g w o ^ g

przewiezkwm go do szpitala Żydow
skiego.

Ponadto w czase burzy zanotowa 
no w nncście kuka nieszczęśliwych 
wypadków z powodu nieostrożnej jaz 
dy, które na szczęsce nie pociągnęły 
u  sobą śmiertelnych ofiar

ii W Minie? obrocru/e
Ul Wsiecnpolski Aonĵ res Misyjny

Wczoraj w Wilnie rozpoczął się 
I I I  Krajowy Kongres Misyjny, zorga 
uizowany prze? Związek Misyjny Du 
chowieństwa w Polsce.

Przybyło nań przeszło 200 działa 
czy zatelickicii z całej Polski na czele 
t  L £ . Księżmi Biskupasn . Bukrabą, 
Njemirą i Btskapcm Obrządku Wscbo 
dniego Czarneckim. Z Wiiiua biorą 
udział w Kougiesie: J. E. Aro. Jałbrzy 
kowski, J. E. Bisk. Micltalikaewicz, 
liczuii kapłani i działacz^ śwu ecy

Kongies rozpoczęło nabożeństwo 
w’ Bazylice o godz. 10 rano.

Do świątyni przybyli wszyscy k*ię 
żu btsku.pL, baidzo 1jvzu€ duebowień 
stwo oraz delegacje orgamizacyj kato 
Ikkich z pocztami sztandarowymi. 
Mszę Świętą celebrował J. E. Ks. Bi 
skop Buktaba, a kazanie okulicznoś 
ciowe w czasie nabożeństwa wygłosił 
J. E. Rs. Biskup Leon Wetmahski.

O godz 12,30 w Saii Śniadeckich 
USB, wypełnionej mcmal do ostatnie 
go miejsca przez uczestników zjazdu, 
gości zaproszonych, nastąpiło otwar 
oie obrad i bozoosredn.o po tym od
była się pierwsza sesja Kjmgresu.

ANTENY ZBIOROWE, PIORUNOCHRONY, naprawa ! .adewatia 
akumulatorów tadtoaparatów. C-iirześclJartskt Zakład

„ R A D I O  -  S E R W iC E “  tSSTS£U *

Kongres otworzył J. E. Ks. Arcybi 
skup Metropolita Jałbrzykowski, wy
głaszając inauguracyjne przeanówie- 
nłe. Z kolei ukonstytuowało się praży 
dium Kongresu. Przewodniczącym 
lostał J.’ E. Ks. Biskup Wetmański.

Odcźylano następnie depeszę J. E. 
Ks. Biskupa Metropolity Wileńskiego, 
wysłaną ao Ojca Sw, z zawiadomie
niem o urganizacji w Wilnie Kongre 
su Misyjnego i  prośbą o  J łogosławień 
strwo, oraz odpowiedź Stolicy Apostoł- 
sklej *aw iern jąca błogosławieństwo 
Cjca Świętego uczestnikom Kongres.1. 
Odczytanie, aalej depesnę z życzeniami 
z Nuncjatury Ajiostołsikiej w Wairsza 
wie, od Prymasa Polski Kardynała 
Hlonda i niemal od wszystkich losku 
pów potskioit Po tym odczytano z<p 
stało przemówienie J. E Ks. Arcybi 
skttpa Nowowiejskiego prezesa Zw. 
Misyjnego Duchowieństwa, który spo 
wodu choroby nie mógł puzybyć do 
Wilna.

Na zakończenie inauguracji oorar! 
Kongresu Ks. Prałat Szwajnoch wy 
gł<«ił zanaduiczy referat w którym 
oniówił zadania Związku Misyjnego 
Duchowieństwa w  Polsce po przei wie 
obiadowej odbvła sie druga n. kolei 
sesja Wypełniły ją dalsze refera ,

Pierwszy dzień Kongresu zakoń 
czył uroczysty wieczór w teatrze na 
Pohulance

jakiemi etapami prowadź, do tragi
farsy, która ostatecznie rozwiązuje 
się szczęśliwie kosztem —  można 
przewidzieć —  safandiułowego przy
jaciela. tego wszystkiego opowiadać 
nie bęcę, zęby nie psuć czytelnikom 
zabawy w teatrze.

Jest v ęc w tej sztuczce sporo 
gładkiego humoru, jest trochę satyry 
na zarozumiałych mężów, a przede 
wszystkim na „wieczną kobiecość", 
pojętą w guście stały cli czytelników 
„K m a“ . Interpretację doskonałą ta
kiej kobiecości otrzymaliśmy od p. 
Alexandrowicz w  roli Marii. Panie 
wyrażały się o tej roli krytycznie, co 
zdaje się można traktować jako 
pośrednio wyrażony komplement dla 
precyzyjności wykonawczyni. Arcy- 
męskiego "W red a  grał najzupełniej 
przekonywująco p. Sarzyński. Safan- 
dufę Tomasza —  p. Jaśkiewicz, któ
ry nieuchwytnymi środkami dokonał 
tak zabawnej translormacji, że stał 
się już jako sylwetka atrakcją w ie
czoru. W ogóle sztuka przygotowana 
jest hai-dzo starannie, atmosfera, sy
tuacje, poszczególne zagrania są źród 
łem nieustannych drobnych niespo
dzianek, a dzieje się tak diatego, że 
wbrew manierom „ogórkowym " re
żyser i aktorzy nie poprzestali na 
„zreferowaniu sprawy", ale posiarali 
się ja uprav dopodobnić przez scha 
rakteryzowanie zarow-no osób, jak i 
gatunku akcj.. Transformacja, a nie 
rozpowszechnione „przedstawianie1! 
Ileż pożytku i wypoczynku daje ona 

> aktorowi, który może zluzować ner 
wy i dać odpocząć osobowości, skoro 
wiązi niejako w „cudzą skórę" i w 
cudze, ad hoc przyjęte środki ekspre
sji —  ileż przyjemności dla widza, 
który w znanym sobie wykonawcy 
nie może dopatrzyć się wczorajszych 
„numerków" i przezywa tozkosze 
mespoitkanycli , świeżych „odkryć 
Wszystko to, cała ta higiena nerwów 
i strategia ekspresji, staje się szcze
gólnie ważne w teatrach prowincjo
nalnych, które z konieczności raczą 
swoją klitenłelę ciągle tymi samymi 
wykonawcami. Niestety, świadomość 
tej rzeczy jest mało powszechna i 
aktorzy grający na prowincji kilka
naście ról w sezonie biorą się do rze
czy taik samo jak ich koltdzy stołecz
na, grający parę razy w roku. D.a 
tegc nigdy nie dość pizypominać tę 
różi.icę i dlatego też z większym uz
naniem powdać należy sposób po 
traktów a ni a omawianej tu sztuki.

Po.inia iołu>tv reżyse; -skiej jest 
zabawne zastosowanie metod u „Gio- 
winezzy‘‘. Jakie —  radzę sprawdzić 
osobiście.

Dekoracje titrafiają dookonale w 
ton tego co się dzieje na scenie.

J, Maśliński.

P. S. Po  drugim akcie odbyła się 
bardz„ miła i bynajmniej nic uroczy 
sita uroczystość. P. Kobylińska w imie 
niu grona przyjaciół Teatru wręczyła 
zespołowi kwiaty, a dyr. Kielanowski 
w imieniu zespołu podziękuwał za 
ofiarowane przez Grono i oł>ecn< na 
sceni“  leflektory. Wszystko to razem 
b podobało się publiczności i otrzy
mało serdeczne brawa.
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Streszczenie początku.

W  vięzieniu auclandzkim 

stracono przestępc John'a Roi 

fe‘a W  kilka dni pu tym za

mordowana została w tajem i'- 

czy s[>osób, w małym domku 

na przedmieściu —  Liha Gra 

ne „Tygrysica Liii*', która by 

ła głównym świadkiem oskar

żenia w procesie Rolfea. Rów

nocześnie została uprowadzo

na jej wychowanka, Fłeurette 

Morderstwa dokonali prawdo- 

podoimie z zemsty przyjaciele 

Uoifea — lecz policja darem

nie szukała sprawcy Po czte

rech m-cach przybywa do An- 

ctandu ez-agent Scotland Jar- 

du — wezwany przez .limniy 

Carlera, zakochanego w zagi
nionej Flourette.

I Dalszy ciąg).

— Najzupełniej —  potwierdził poważnie Hairdiii- 
ge, lecz w wczach jego błyszczały swawolne ogniki 
Molly Challoners znana była ze swego zamiłowania 
do swatów —  Gzy mam z tego wnioskować, że ta 
diuna jest wdową? v

—  Tak, biedactwo 1 Straciła męża przed trzema 
laty. Nigdy zresztą nie mówi o nim, ale zdaje się nie 
była z nim szczęśliwa. Musiał to być orutal

—  Nie powinnaś tego mówić! odezwał się Hu
go. —  Właściwie nie masz żadnych podsltuw, żeby lak 
twierdzić. Ona ci się nie zwierzała.

—  Nie, ona nie należy do ludzi, którzy się zwie
rzają komukolwiek. Ach, oto ona!

Piotr Hardinge ze szczerym zaciekawieniem zw ró- 
cił się ku wchodzącej Ujrzał kobietę —  nie nazwałby 
jej nigdy dziewczyną —  lał dwudziestu sześciu-sied- 
miu, Wysoką i smukłą. Rysy miała cudnie rzeźbione 
a wrłosv prapielato-złote, gładko do góry zaczesane i 
upięte nisko na szyi w duży węzeł. W  twarzy miała coś 
niezwykle pociągającego; poważne, bez uśmiechu usta 
ciemne oczy, ocienione długimi rzęsami': męknie zary
sowane brw i, prosty nieduży nos Całość wywarła

Piotrze silne wrażenie. Granatowa suknia, skromna, 
leoz elegancka 1 worzyła odpowiednią amę dta jej 
urody. Zdawało się, zeszła z obrazu któregoś z m ist
rzów średniowiecza.

—  Elżbieto, chcę d  pnzedstawić naszego przy ja 
cielą, Piotra Hardinge‘a —  zwróciła się do niej Mol
ly. —  Piotrze, oto Elżbieta Courteinay.

Cudna kobieta uśmiecłiTięła się. Miała niewypo- 
wieoziainie piękny u»m v.cń. Wyciągnęła rękę do niego 
Ujął ją w dłoń i uśmiechnął się również.

—■ Nie wiem, co ja bym robiła bez Elżbiety —  
mówiła Molly. —  Właściwie to ona prowadzi nam 
dom.

—  Żartujesz ! —  roześmiała się tamta. —  Masz 
wybitne zdolności gospodarcze, Molly, i wiesz o tym 
doskonale... Śniadanie podane Pan Hardinge umiera 
pewnie z głodu

—  On twierdzi,, że n ic podobnego —  powied fiala 
Molly, —  Ale to jest niedorzeczne twierdzenie.

Przy śniadaniu Hardmge sśedciał o-bok Elżbiety, 
ale nie miał sposobności rotzms wiać z nią wiele. Molly 
bowiem ujęła ster rozmowy w swe ręce, a i Hugo 
chr:ał o dozasu do czas-u wtrącić słówko. Jedmal od 
powiadajcą na liczne pytania, lub opisując rozmaite 
epirzody swej podróży, Piotr nie przestawał obserwo 
wać sąsiadki Podziwiał jej niezwykłą urodę. Każdy 
bv to robił na jego miejscu. Ale jego wysubtftlniona 
intuicja podpov, iadała mu, że jest to kobieta, która 
niehiittwo będzie poznać Nie należała do otób szcze
rych i otwartych. Była milczącą miała rzadki dar in
teligentnego słueha-nia (rozmowy Wiele kobiet! m iW y z 
głupoty i płytkości. Elżbieta musiała być zupełme in

na. Za jej pełnym rezerwj milczeniem kryła się mc- 
tawodinie cały świat uczuć i myśli. Haidinge a intere
sowała psychologia, toteż zapragnął gorąco odkryć 
tajniki duszy tej kobiety. Elżbieta! Śliczne jest to sta
roświeckie imię! Jakże nadaje się dla niej.

Po śniadaniu p.-rzesz 1: wszyscy ne werandę z pa
pierosami i rozsiedli się na leżakach Hugo powrócił 
do domu i. za chwilę ukazał się z ozterima szklankami, 
butelkami i „shakeram" do cocktailu.

—  Mamy okazję do uroczystego obchodu —  żar- 
tov ał —  Nie ozeato się nam zdarza wizyta ta-k sław
nej osobistości.

—  Nie mów głupstw, stary! —  mruknął Piotr za
żenowany rzucając ukradkiem spojrzenie na delikat
ny profil Elżbiety.

Podniosła na niego oczy i strzasnęłs pomół z pa
pierosa :

—  Sławmy? Dlaczego? Czym się pan zajmuje?
—  Oczywiście, zapomnieliśmy ci powiedzieć! — 

krzyknęła Molly z przejęciem, ®aniir Piotr zdążył się 
odezwać —  Bo Piotr prosił, żebv nie rozgłaszać .ego 
Zresztą, już pooał siię dc dymisji. Ale moja droga, 
Piotr jest detektywem!

—  Detektywem? —  powtórzyła niedowi.-mająco 
Elżbieta.

— Tak, i to bardzo sławnym. W  Scoflamcl Yardzie 
wyrobił sobie pierwszorzędną markę —  ciągnęła dalej 
Molly ze szczerym zachwytem, nie zv raoa|jac u wam na 
to, że Piotr jest coraz bardziej zm-eszony i nawet po
czerwieni ał

(E. c. * :)
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biwserzy na cenzurowanym
Pięściarze wileńscy delmrtyimw 

zakończył' bogaty w imprezy sezon 
1938/39 w którym oamieśli cały sze
reg sukcesów.

Drużynowe# na plan pierwszy w y
sunęli się bcwcserzj R.K.S. FOektrit, 
którzy po z-dabycki mistrzostwa W il
na potrafili pokonać w ramach mis
trzostw Polski I.K.P. Łódz w stosu®, 
ku 9 : 7, pozatym Flotę (Gdynia) 
10 : 6 oraz zremisować z mistrzem 
Lwowa Leonią 8 :8.

Na drugim miejscu kroczy W 1 .S . 
Śmiały. Tutaj główny nacisk położo
no szkolenie rezerw i irenea p Mi- 
rynowski muźe poszczycić się takimi 
uczniami jak: Rusiecki, Gorowski czy 
Iwaszkiewicz

tordaa pomimo rz-erelnej pracy 
większych sukcesów nie notował.

lnd.v widuałnie Leiidzin poczynił 
największe postępy, Lista jego zwy
cięstw okraszona jest nazwiskami 
jak: hotLofc iGw^azaa) Stępmewicz 
(H. C. P.), Szwed (I . K. P.), Iwański 
(Flota), Pats (Estonia), Timermans, 
Gaune Dołgitzei /Lotwa),

Wil»ia;n*n zdobył vice-mi*trzos- 
tiwo Polski (powtarzając sukces Pilni
ka z 1933 roku) i 4 krotnie reprezen
tował barwy Polska. W prawdzie 
Lemdziu przegrał dwukrotnie z Ja- 
s nskim (Ruch), ale tym nie 
mn'ej orze wyższa on swego ry
wala talentem pierwszorzędnej ja
kości Szereg usterek technicz
nych; jak słabe zwarcie, bras o- 
lem>) wnćgo lewego prostego itp pod 
okien, wprawnego trenera łatwo 
może być usuniętych.

Przyszły sezon będizie stał pou 
znaiziem walki o zajęcie tronie mi
strzowskiego po Rotholeu między 
Lejiulomnitiii i Jasińskim Niestety 
Wilnianin oeznywa obecnie służbę 
wojskową i mimo przycnyunegc sto- 
muuu. włada, wojskowych trudne mu 
będzie utrzymać się duthrej formie. 
Już waikn towarzyska z Lukminem 
w ramach Pierwszego Kroku bok
serskiego wykazała, ze Lenóizm stra
cił szybkość i precyzję ciosu.

Pozostali rywale ustępowała Len- 
łW u iw i o 2 klasy. Hryniewicz 
s VvTK8 -u nie rokuje wiekami na- 
dzieji na przeszłość Wielka szkoda, 
ze znaki z horyzontu Galiczyn.

W  wadze koguciej mistrzostwo 
Waiłna zdobył ŚL .vicki W.K.S., za
wodnik o dobrych warunkach f i 
zycznych, aue lekceważący treningi", 
co jesl powodem, że nie roni on po
stępów do których jest predyspono
wany'.

Na drugim miejscu stawiamy 
Łukmina. Pięściarz Elektritu mimo 
11 lat boksu dzielnie dotrzymuje 
kroku młodym Cechuje go wielka 
rutyna, ćił-m t ehnei, er jn w walce i 
inteligencja. WT spotkaniach z ruty 
nowymi przeciwnikami zawsze bę
dzie godnie bronił barw swego klu

bu czy nwsta. Sezou ubtegły był dSa 
sympatycznego ,,Wacka '1 niezbyt po
myślny, tym niemniej iuneży przy
puszczać, że przyszłym sezonie Luk 
min znów będzie groźny dla najtey ■ 
szycli.

Na U "mi miejscu stawiamy Ru
sieckiego z WKS. W prawdzie Ru
siecki wygrał killl.akromie z Luk- 
minem, ale chwilowo jeszcze „Wu- 
kaesiak“  rt prezentuje jedynie wielki 
talent , który potrzebuje szlifu. Do 
tego potrzeba wiole pracy i zrozu
mienia tej prostej zasady, że boks 
to jesz sztuka umiejętność, a nie 
zwykła bijatyka.*
Z pozostały ck zawodników nałoży 
w ymieisić rcheinemana z Jordanu 
którego cechuje wielika ambicja i 
styl miły dla oka.

WT wadze pionkowej Malinowski 
Elektrit to jednooki wśród ślepców, 
Zawodnik ten stanął w miejscu nie 
spełniając pokładanych w nim na- 
nadzieji. Boks Malinowskiego to pry 
miływ- Nie zwraca on uwagi na gar
dę opanowanie lewego prostego oraz 
przyzwoitej pracy nóg W  ,ym lezy 
źródło jego przykrych porażki z ta
kimi zawodnikL-i(j jak. Piofrowicz 
(•Białystok) czy Góuecki (Lechia) Nie 
wszystko jeszcze j^st stracone. Przy 
usdnej pracy Malinowski może jesz
cze nauczyć się boksu

Rrasnopiorow (Elektrit) pnzed kil 
koma łaty olimpijczyk. jest zawodni
kiem kończącym s#ę. Kilkanaście przy 
Irrych nokautów wpłynęło ujemnie nr 
,ego psychikę, pozbawiając go zaufa- 
ma we własne siły. W  walce ze słah 
szym aa wodnik lenn demonstruje ou 
ładny a ty i (z wyjątkiem brzydkiej 
uauczki bicia otwarfą rękawicą^ i do 
toą taktyką.

Minkowicz Jordan) jest wcale nie 
złym piórkowcem, niestety zmamero 
wał się szybciej mż opanował podsta 
w owe aasady boksu .

W  wadze lekkiej mistrzem Wilna 
jest Lerg —  jednak ze vrzgłęau na to, 
ie  częściej walczył w wadze połśred- 
mej omowimy go w tamtej kategorii.

Najlepszym beewzględnie był Ku 
leszu, kolosalna ambicja oto jego atu 
ty. Śmiemy jednak twierdzić, że powi 
n: n on walczyć w wadze piórkowej, 
gdzie mógłby osiągnąć nieprzeciętne 
rezultaty Najgorsze to to, ie  Kulesza 
nie lubi saę uczyć i na treningach nie 
zawsze podporządkowuje się wska 
zówkom trenera Obecnie odbywa on 
służbę wojskową.

Dębski (WKS) od kilku lat pozo
staje na jeauym poziomie. Dobra kor 
dycja i uuaęiość w walce cechuje te
go zawodnika. Niestety nie idzie w 
parze z tym opanowanie podstawo
wych zasad taktyki w watce oraz tech 
triki

Podobnymi zaletami .noże wylęga 
tymować się Sazonow /WK-S) teguro 
o: my wicemistrz tej kategorii.

Większą uwagę mueży poświęcić 
Śuitce (W KS), który przedstawia do
bry małe*aał na Zanodnaka. Manka- 
ruentein jego jest „szklana szczęka". 
W każaym razie watkę z 1 Ihrostkiem 
(Gzami) byłyru mistrzem ^o^ski ro 
zegrał pierszorzęcinie.

W  wadze póiśredniej mi.stn.em 
jest Kulesza w wyniku kombinacji kto 
bowych Właściwie jeanak należy skla 
syfikować tu berga (EIokirit) i Ma- 
hukowa (WKS) równorzędnie na 
pierwszym imejscii.

Berg to zawodnik o dobrej kordy 
cji, zada walu La jącej technice i silnym 
ciosie z obu rąk. Szczytową swoją for 
rnę wykazał cmi w  walce z Kanepim 
[Estonia). Dalsze walki wypadły go
rzej. Prawdopodbuie zawodnik ten 
tiochę się przetienował.

Po 2-letndej przerwie wrócił na 
ring Mamiukow Jesl om słabszy niż 
przea tym, ale tymi niemniej reprezen 
tuje na stosunki wileńskie poważi.ą 
klasę. Ma on najlepszy w W Unie lewy 
prosty Natomiast gorzej jest e writrzy 
małością na ciosy

Borowski (WKS) ma \/ldkie bra
ki, jednak przy odpowiednim trenin 
gu powinien zrobić dalsze powtępy, a 
wówczas boks będzie miał z mego 
pociechę

Borys (Elektrit) ma tylko cios, ale 
ni* potrafi go wykorzystać. Ze w g ię  
du na to, że wałczy om już kitka lat 
nie możemy spodziewać się poprawy

W  wadze średniej mistrzem jest 
Unton. Zawodnik ren w ty111 sezonie 
pogorszył s#ę wyraźnie. Zatracił szyb 
kość, zaczął walczyć szablonowo, bez 
żadnej ta utyk i. W  rezultacie v yiwkl 
miał nie naozwyozajne. Wierzymy, 
że w przyszłym roku będzie lepiej

Bryl (W KS) ma dobre warunki fi 
zyozne, ale boksować się nie umie.

W  wadze półciężkiej mistrzem jest 
Iwaszkiewicz W KS) Ten chłopak ma 
p urumujący cioa z obu rąk, jednał: 
nie zawsze pofraF go wykorzystać 
Trener p. Mirynowski ma wdzięczne 
pole do popisu.

Polak jw  i Elektrit) to zmarnowa
ny talent na inisiłrza Polski. Warunki 
fizyczne pierwszorzędne. Nawiasem 
mówiąc wszyscy Wilnianie prezentu 
.4 się fizycznie do* konate Niestety od 
porność na etosy i kondycja wystar
czała na jedną rundę i stąd większość 
walk przegranych przez nokaut po 
dobrej pierwszej randzie.

Waga ciężka to Blum (Elekirrt). 
Cechy charakterystyczne: dobra de
fensy wa, inerty cios, ale brak seaea do 
walki. Jegu mecz z L mnamagim 
(Estonia) to przykry pokaz tchónzosl 
wa.

Na zakończenie chcdfalibyśmy ży- 
czyc wszystkim zawodnikom, aby 
».zor. następny praniiósf im lepsze 
rezultaty mii bieżący,

(F. S.X

S p iy w  kajdhowy z  Z m o w a  do Wiina
11 npca i>r po raz cactariy juz w uchym 

dworku & iło i.a  zmora *ię kajakowcy z catej 
kzeczypospeUiej, bv w cwona kajakach fpty 
nąć do W ik ia —  miłego miasta Picrwsz 
Me r»zatka Polski Józefa Piłsudskiego.

Jak w poprzednich latach spij w ten zs 
eznie się nabożeństwem, po którym uczestnl 
ty i zapewn< liczni goście z Wilna »,wiedzą 
Zutów i na,bliższe Jego okolice.

Spływ tegoroczny będzie czwartym z ko
lei lecz różnić się on będzie niemal całkow. 
cie od poprzednich.

Najw-ażniejszą i zasadniczą cechą tego
rocznego splyw-u będzie niemal całkowicie 
nowa tras*. W  poprzednich latach trasa 
„p ywu począwszy od wsi 11 uJ-Ki prowadziła 

rzeką barai.ką przez grupę jezior zułowskich 
a następnie rzekami Straczą i Widią. 1 iękna 
ta trasa z Zułowa do Wilna Dyla nardzo 
uciążliwa z uwagi na k ik t punktów, w któ 
rych kajaki trzeba było przewozić furm„a- 
kai. W  jednym miejscu nawet na odcinku 
przeszło 5 km. Największą jednak trudnością 

omawianej drogi wodnej, to konieczność roz 
poczynania sptywu oopiero w odległości 11 

km od Zułowa.

Tegoroczny spływ rozpocznie się w samem 
Zułowie, a uczestnicy jego poiyną dc Winna 
rzekami Merą, Żejmianą i Wilią.

’■ » nowa trasę nie wymaga zupełnie prze 
wożenia lub przenoszeniu kajaków i prowa 
dzi tarczo malowniczą, zupełnie nieznana 
rzeką Merą. P.ękno rzeki Mery i Zejm,any 
w włości wynagi-ndzi stratę, jaką uczestnicy 
snlywu poniiwą przez opuszczenie grupy je
zioj zułowskich.

hrugą inowacją w tegorocznym spływii
to odstąpienie od organizowania zbiorowego 
v ■ > "ien in  dla uczestników spiywu przez 
cały czas trwania tegoż Tegoroczny reguła

min spływu wprowadza wyżywienie uczest
ników we własnym zakresie.

W  zależności od życzenia uczestników 
spływu przewidują organizatorzy przedłuże
nie spływu zułowskiego na wody jezio. i gna 
lińskich i rzeki Zejuuany W  tym wypadku 
po spłynięciu splywn n . Merą na Wysokość 
sl. kol. Fobiuanku uczestnicy pojwcbałibv po
ciągiem do Ignalina skąd jeziorami Uryu- 
gis, Dumblds, Losną, S_asarwą, Pozejmiuną, 
a następnie rz. Zejmianą spłynęliby na WMię 
i do Wiln*

Program spływu w ogólnych zarysach 
przedstwia się następująco: 16 lipca b. r.
nabożeństwo w Łułowic i wycieczki piesze 
w najbliższe okolicr Zułowa, dnia 17 lipca 
spływ rz. Merą (w wypt dlku dnjśdsi do skuł 
ku spływu z Ignalina przewóz kajaków i prze 
jaza uczestników ze $i. kol Fohula.ika do 
Ignalina i, 18 lipca hr. spływ jeziorami Dryn 
gis. Dumblu, itd. du wsi Kołtyniany, 19 lipca 
spływ z Koltynian xz. Merą do m. Podbro- 
dzie 20 lipci br. spływ z Podbrodzia do 
Niemeuczyua i 21 lipca br. spływ z Niemen 
czyna do W ilna i zakończenie spływu.

W sd}j wie mogą wziąć dział umiejący 
pływać ezłonkowńe wszystkich organizacyj 
PW  i W F  w wieku od lat 17 do 55 posia
dający ważne na b. rok iegitymacje człon 
kowskie lub instruktorskie p. w i w. f. wy
stawione przez organizacje macierzyste, po 
opłaceniu wpisowego w wysokości 3 zł od 
osoby

Szczegółowych informacyj o spływie i wa
runkach uczestnictwa udziela Komenda Po 
dokręgu Związku Strzeleckiego w Wilnie, ul. 
Wielkia 68 m. 2, tel. 18-23 w  godzinach od 17 
do 19 każdego dnia z wyjątkiem niedziel i 
świat.

Ostateczny te-min zgłoszeń upływa don 
*0 'ipca br

Spływ kihPKowy z jezior 
IgnaliAskich do Wilna

W  sobotę daia 24 bm, z racji uro- 
i zystepo otwarcia ośrodków wodnych 
LM K i W KS „N. Święciany*, rozpo
czął tię czterodŁ#owv wielki spływ 
l a  jakowy z jezior ignalińsk.ch dc 
Wilna.

Obóz łegi«rstwa śródlądo
wego w Br&sławiui

J.1 odecaicki Związea .'karsko Koflwiakiy 
R. P. w Wilnie dorocznym zwyczajem orga 
nizujs w Brasławdu obóz żeglarstwa śródlą 
dowego w terminie oo 1— 80 lipca. W  za- 
kreoie wyszkolenia dła pocizątkujących prz» 
widziane są 2 turnusy, po 2 tygodni* każdy, 
obejmujące progi im wymaganymi wiadomo 
ści teoretycznych i praktycznych na stopień 
żeglarza śródlądowego. l>ia zaawansowanych 
przewidziane jest szkolenie na stopień ster
nika Śródlądowego.

Pomieszczenie i v;y jy  % .eifac otrzymują 
uczestnicy w schronisku położonym nad 
brreg am yeznora w pobnżu p ry  słani i boi
ska aportowego.

Dokładne informacje »trzvmać można w 
lokalu AZMK, Bakszla 15 m 6 we wtorki 
czwartki, soboty w godz. 17— 19. Termin 
zgłoszeń na I turnus upływa dnia 27.VI b r , 

na II tunus 10 lipca Ilość miejsc ugr*ai
czona.

W y ś c ig i k o n n e  n a  p j ś p h s z c e
W czoraj na Pośpieszce mienśiuy 

w małszym ciągu wyścigi konne,, któ
re mimo wszystko nie cieszyły się 
większym powodzeniem u publiczne 
ś<; i  Na trybunie zebrało się tylko 500 
O-sób. Wyniki poszczególny rh g eiitw 
przedstawiają się następująco

Gonitwa z płotami o n agrodę p. 
St. Endeia. Freniężna t>00 zł. Dyktans 
2800 mir. lj Taiitha —  kpt. By 1 czy li
ski. 2) Jenny —  rtm. Rybicki. 3> N i
tra —  por Czaykowski.

Wojskowa gemitwa z przesziKoda- 
ńti o nagrodę honorową oficerów z 
Rokitna. Pieniężna 300 zł. Dystans 
3200 mtr. 1) Dyktator — por Gie- 
rycz. 2) Fesiyna —  rtm. Bohdano
wicz.

Gonitwa z przeszkodami J.ntdita- 
ri“  o nagrodę honcuową Marszałka 
Edwarda Śmigłego-Rydza. Pitijiężna 
200u zł. Dystans 480Ó mtr 1) \rca-

chon —  kpt. Iw an . 2) Ham etia —  
por Wołkowicz. 3) Ottawa —  rtm. 
Rybicki. ;

V o jskowy bieg naprzełaj o na gro 
dę gen. Stefana Dembińskiego. Pie 
nięzna 600 zł. Dystans 0000 mtx 1) 
ńmper —  por. Wojnarowski. 2) Żart 
—  rtm. Bohdanowicz. 3) Emir —  por. 
Szamota.

Wojskowa Koi.itwa 7 przeszacodami 
o nagrodę 8 p uł. Ks. J. Poniatów 
skiego P.eniężna 400 zł. Dystans 
3600 mtr. 1) W izja —  por. Gięrycz.

Go., ił w a z przeszkodami o nagro
dę Małopolskiego Tow. Hod. Koni. 
Pieniężna 700 <rł. Dystans 3600 mtr. 
1) Torreadore —  por. Jar ►stzewdez, 2) 
Izolda —  " ot. Szamota. 31 Królowa— 
por. Wojnarowski.

Nagrody rozdał gen. Stefan Derm 
bińsŁi. Nastęnny 'zień wTyścigów 27 
czerwca.

W . K . s. Ś m ig ły  —  O g n is k o  ^ot&sie 5 :0
Pierwszy m ecz-piłl arsLi o wejś

cie do I igi rozegrany wczoraj w Wił 
nie między W KS Śmigły a mistrzem 
Połtaia Ogniskiem ^akońezył »ię zwy 
cięstwem V7KS Śmigły 5:0 W ynik 
mógłby być inny gdyny wilniainie u* 
mieli strzelać Soctkanie Dytó mało 
ck  ka wę Robiło -  rażenie:, że jest to 
trening na jedną bramkę. Ognisko —  
to baidzo słaba drużyna, która nic 
prawie nie umie

Wilnianie grali nie lepiej od Og
niska. Brak im było przede wszyst
kim dyspozy cji stmzaławej Pcd bram
ką Ogniska moc było dogxtoych sy- 
tuacyj, ale cóż kiedy neupastalcy rmsi

wszystko zaprzepaszczali. Jeżeli WKŚ 
Śmigły nadal grać bęazie lak słabo 
to trudno jest mówić o szansach wej 
ścia do Ligi, mając zwłaszcza tak po
ważnego przeciwnika, jak drużyna 
W KS Grodno, która raz już wygrała 
w  tym sezonie z WKS Śmigły 2 1.

Wczoraj 8 min. przed końcem me
czu zerwała się burza. Spotkanie zo
stało przerwane. Drużyny zeszły z 
boiska ,ale po skończonej burzy, gdy 
W KS Śmigły wyszedł na boisko, nie 
można było doczekać się graczy Og- 
n ska. Sędzię Pański z Grodna oagwi 
zdał walkower.

M a rty n e tis  (O g n is k o ) w y g r a ł  50 km
Spoit kolarski w Wilnie przecho

dzi okres renesansu .Posiadamy kil
kudziesięciu młodych, powiedzmy 
szczerze, małe jeszcze znanych za
wodników, Ci młodzu kolarze stawali 
właśnie na szosie do wałki o pierw
szeństwo na dystansie 50 km. i

Wyścig 50-kitometrowT, udał się 
pod każdym względem, rrzede wszy s 
tkirn był doskonale zorganizowany, 
a po drugie na starcie stanęło 2C za
wodników, co jak na stosunki wileń
skie, uważać można z& ilość wystar
czającą.

Szosa z M ilna do Mejszagoły jest 
bardzo dobra, tylko ostatnie dwa ki
lometry zawodnicy musieli przebrnąć 
przez piaski ze względu na objazd 
izosy. Na tych właśnie piaskach na- 
srąp.ła pierwsza eliminacja, gdyż do 
Mejszagoły w grupie czołowej jechało 
przez 20 kin sześciu kolarzy razem 
w zbitej masie.

W yniki przeastawiają się następu 
jąco 1) )Marlynelis Ognisko 1 goóz 
45 min 45 sel 2) Strzałkowski Wił. 
Tow.. Cyklistów i Motocyklistów 1 g. 
46.53. 3) Czywiłis Ognisko 1:47.15. 
4) Szudtszta StrzeJec 5) Jaskoławski

Pocztowe P\\ 6) Pacyno WTC, i M. 
7) Piercewicz Strzelec. 8) Nieuźwieckj 
Ognisko. 9) Babaryko W TC  i M. 10) 
Kretowicz W TC  i M 11) Reliszko 
Ognisko 12) Staniel Ognisko,

Uzyskane czasy są bardzo dobre 
Trzeba wziąć pud uwagę, że w cza 
sie wyścigu było duszno, a na szosie 
unosiły się tumany kurzu z wiatrem, 
który nie pomagał, a przeszkadzał

Po biegu kpt Dubikajtis więczył 
zwwcięzcom pamiątkowe żetony i dy
plomy, granulując zawodu kom  osiąg 
mętych sukcesów

W  organ.zacji b iegu  nie zanotowa 
liśmy ani jednego odchylenia. Orga
nizatorami byli: kpt. DunLaajtis, fty- 
dlewsk Anurukowicz, Fakowski, 
Brzozowski, Moroz, Palewicz i toni

W TC  i M zamirza 9 lipca zorga
nizować wielki okrężny raid motocyk 
Iowy na trasie blisko 300 kim przez 
szereg miast powiatowych z uwzględ 
nieniem jeziora > arocz. Nad brzega
mi jez Narocz mieścić się będzie 
półmetek tego raidu, który niewątpb 
wńe zgromadzi na starcie kktkudzie- 
sięc+u motocyklistów Wileńskich.

E lz n e r  z w y c i ą ź y ł  na W ilii
W ramach uroczystości „dni mo

rza" odbył się na W ilii długodystan
sowy wyścig pływacki aa trasie dłu
gości 2000 m<" Na starcie poo mo
stem na Antokołu otanętó 42 zawod
ników i 1 zawodniczka.

W in ik i przedotawiają się następu 
jąco: 1) Eiznei RKS Elei trit 20 min. 
0,6 sok 2) Wróblewski Etóktrit —  
20 m. 2,8 sek. 3) Sierdziukow WKS 
Śmigły 20 min. 9,7isek. 4) Jasieński 
AZS. 5) Wróblewski AZS. 6) W iernie 
ka ZS. 7) Piouow icz aZS. 8) W o jt
kiewicz Elektrit 9) Nartuwicz Ogni

sko. 10) Szczerbuła AZS.
Drużynowo puchar przechodlm 

ofiarowany przez prezesa LM K gen. 
R Dreszera zdobyty został przez pły 
waków AZS —  130 pkt. prz*Ai Elektry 
tern 145 pkt, i W KS Śmigły 245 pk t

Nagrody indywidualne i puchar 
przechodr? wręczone zostały przez p. 
admisała Borowskiego. Meta wyścigu 
mieściła się przy przystaniach wroś- 
iar-l ;rh.

Organizacja bardzo dab,-, Kiero 
wniaiem wyścigu był kpt, Janosz 
/ muóziński.

Le g ia  p o zn a ń s k a  p rze g ra ła
W  meczact piłkarskich u wejście 

do Ligi wyniki były następujące: 
Jonak —  Unra 6:0 
S irw lec —  PKS 3:2.
FaBIuk —  l/nia 3:2.

SKS —  ŁRS 2:1.
Gryf —  L eg ;a 3:2,
Jedną z faworytek wejścia de Ligi 

była Legia z Poznania, która jednak 
w pierwszym meczu potknęła się.

P o io n ia  —  W is ła  5 : 4
W  meczach piłkarskich a niistrzo 

stwo Ligi padły wczoraj następujące 
wyniki:

Ruch —  Cracovia 5:2.
Aks —  Warszawianka 0:0

AVarta —  Garbarnia 5:0. 
Polonia —  Wisła 5:4.
W ielką niespodzianką jesl zwy 

stwo Polonii nać, Wista i p-zegra 
Garbami.

P r z e d  m is trz o s tw a m i że g la rs k im i E u r o p y  
w  A u g u s to w ie

ja t  wiadomo, tegoroczne mistrzostwa 
Europy w żeglarstwie śródlądowym odbędą 
się ns wodach jezior Augustowskich w  aa. 
od 7 do 11 sierpnia rb. Clrganizacja mist

rzostw powierzona została przez Polski Zwią 
lek  Żegiarsk. Yaoht-Kluoowi Polski, który

S k ła d  re p . W ilr a  na m u z W a r s z a w ą
Jesteśmy w przededniu meczu mię 

dzypaństwowego Warszawa —  W il
no w rozgrywkach o puchar prze- , 
chodni Pana Prezydenta R. P. Mecz 
odbędzie się we czwartek 29 czerwca 
w Warszawie. Reprezentacja Wilna 
do Warszawy wyjedzie we środę w

następującym składzie: Czarski, Za- 
wieją, Paszkiewicz, Urban, Bukow
aci, Wojciechowski, Marzec, Biok, 
Krawczyk, Wilczak, Tumasz i Kłoda.

Mecz clbędzie się na boi&Ku Po- 
lonii.

prowadzi j . i i  inteosywnj prace przygotowasł 
aze

Do chwili ołiecue^ organizaiorzy jhr*y- 
ma, zgłoszenia do mistrzostw od następują, 
cych 8 pa iii Iw Włoch Szwa jcarii, Eilonił 
Węgier, Danii, lolanau Belgii i Francji. 
W  tych dnlacn spodziewane są dalsze zgk 
i zenia, przede wszystkim od Rttimmii i Jugc 
sławid, które w ińeoficjalayoh romoowach 
udział swój już przyrzekły.

2 okazji regat wyruszą nać jeziora Aug« 
stowskie z całej Polski pociągi popularne, 
Dla uczestników mistrzostw organizatorzy 
przew idują szereg wycieczek nad jezior* 
Augustowskie.



4 „KURJEtr* (iftoO)

Tąglho Z€v 33 z#* fifllro z«i 33 z#*

T r z y  d n i  n a d  m o r z e m  —  D z i e ń  w  S t o l i c y

P o c i ą g  4 u r ą g s t g c x n g  W i l n o — W a rs w a tM / a —H ^ g n S a
( W s z y s t k i e  M i e j s c u  s y p i a l L w e )

W  P O C I Ą G U  K A B A R E T  i D Ą K C l f f G .  W y ja zd  z  Wilna ?fl.Vł, p o w ró t do Wilna 3 Ugra
Podczas trzydniowego pobytu w Gdyni —  bezpłatne; kwatery w wagonach turystycznych, zw'edzanle portu od strony morza I lądu oraz wycieczka morska do Jastarni-

W cff*o«fze f»owirotfcie/ culoflzieiin^ poligl n HurszoMie
Zapisy’ w Adm. „Kuijera Wileńskiego", ul. Gisk. Bandursk-ego 4 —7. tel. 99, w godz. 10— 20, w Mdm. „hkspressu Wileńskiego" Mickiewicza 11 i w .Orbisie"

ISNH

[< ) ' 0NI K/i
CZERWIEC

i 26
Poniedziałek

Ditti Jana S Pawia MM, 

Jutro. Właoyslewa Kr. W

Wschód słońca —  g. 2 m. 4; 

7achód słońca —  q. 7 m. 5 1

W K - I f t S K A

D tŻU H Y APTEK.

Dziś w. nocj dyAuwują następujące apte 

ki: >undfciłła (Mira łowicza 33); S-6w Mońko 
w cza (Pi/łsuJsKięgo 30); Ciury iońskkigo i 
Gzapuńsi -ego * *sf .ounamoJu. 25,; Fóśeimono 

e ia a  1 Macdejerwicza (Wutolfca (20); PnieiriJe- 
wicza i Janui zklowróza Zairzecez 20'

Ponadto stanę dyżurują apteici: Paka
' in t u > i y  a 42); Sziamt-ira (Legionowa 10} 
| Zajączkowski igo (W itoidowa 22).H . v ... . ..!

M IEJSK A

— Stan bezrobocia mnnlejazi U . W  eią
ub. tygoJinw UoiśC bezrobotny-oh smniej 

u y ia  się o 49 osób. Obecnie W ilno Tiezy 
1738 bezrobotnych, z czego gros pracowni
ków ums-ykrwych i kobiet.

—  Żydzi handlują w  niedzielę. Z pole-
oenia władz starcócińslr-oh, wcmoraj na te
renie uicato dokonano totnyon inapeircyj. 
Hura naioi) na zawanf- stwierdź- w ja
Łoch rom iiirarti uprawom - jest handel w 
niezłe d* W  nymku inspekcji stwierds-mw, 
■t oto ło  10 proc. przedsiębiorstw ha-iullo- 
srycJ truJn aftę za aizianyrn handlem Prze-
waa-iie azyniLą to kupcy Żydzń, ntotiTs mian" 
in d a k  ahi; eh upomnień i kar jdmuiisłra- 
eyjnych nadal najbezczelniej tau.ią dzień 
tw a-scznv.

Wczora.i sporządzona itkanaóc.e dunie 
jien harnych.

TEATR I MUZYKA
TE/TR MIEJSKI N A  PO H U LANCE .

—  D u m  od Maksyma'- —  na przed 
staw leniu wieczorowym. Dow a po*iiiićd*ia- 
Mr dnia 26 uorwed o  -ffodlz. 20 ,,Daima od 
Maksyma- — G. FeydieaiU, w reżysera Zie- 
raowaM Keurpatsi «ego Lekka, beizrtiroak za
baw k, iście francuski! buiunor, Komiiziu -ytua- 
cyjny i frapujące pBoaen’ t —  stw airzia ją 
praeui my nastrój adipowue lini dla letniego se 
■onu. W  roili tytułowi j X.aiina Grey w oto 
om a u promu* rowej oiltoody zespołu. Oprawa 
-fak t a . -jn- —  J. i K Gofl-usowie. Ceny po- 
puiarnt

—  Jutro, we wtorek dnia 27 czeuwm o 
godł, 16 , Jani iesst Miłość". o  godz. 20 ,Da 
nu od Miaks.ma".

TEATR M U Z Y C Z N *  „ l u t n i a " .

—  Ostatni pożegnalny występ przed Kry
■Mą LtoiA po (eniidh zaMBonych osUitme 
pnic&  w iiemta przed wyjaaÓtem ZeapoJu na 
uieile z Kulczycką, tŁutarłurslką, Piasecką 
Jdtartóiwna, Luibowską, ) tcznbowskim, Iży- 
kawslkim Pwhterer.., DomWaiwskim Clto- 
eserwsk i Oresiietsldim 1 W yrw icz W .jbrow - 
sktru do Krynicy. Grana będzie urocza ope 
rt-tfc* rtemhardta „Słodka Dzienr-tyna".

—  Inauguracje sezonu letniego w ,Lutni4' 
nas'” j  w  diniu 1 Lipca w sobotę, gran i  bę- 
dtaaa operetki .Bairon Cygański1'.

5 R U ZLIC A
P Ł U C

jest aieublagaoa i corocznie, nie rob.ąc rół- 
n cy dla płci, wieku i stanu pociąga bardzo 
ariele ofiar. Przy zwalczaniu chorób płuc- 
nych, bronchitu, grypy, uporczywego mę
czącego kaszlu i t  p. stosują p. p. Lekarie 

„ B a l s a m  T r i k o i a n  — A g a * 1
k.óry ułatwiając wydzielanie się plwociny, 
usuwa kaszel, wzmacnia organizm 1 samo

poczucie cnorego. Sprzedają apteki.

RADIO
W ILN O

PONIEDZIAŁEK, dnia 26.VI. 1039 r.
6,56 Pieoń por. 7 90 D iw n ik  pon. 7,15 

Muzyka i  pły* 8,15 „Kupiec dokształca prak 
tykania" —  pop. dla kupców. 8,25 Zjazd 
Rzemiosła Pommrskiegu — reportaż, 8,30 — 
11,30 Przen aa. 11,39 Audycja i la  poboru 
wych. 11.57 Sygnał czasu i hejnał. 12,03 Au
dycja połuiniowa. 13,00 Wiauomośoi z min 
sta i prowincji. 13,05 Próg am na dżwiaj. 
13,10 Populair.re suny i uwertury. 14,00 Po 
w racaimy do zorc wra- —  auo. w opi, nr M. 
Kora-izyńskiej. 14,15 Muzyka lenka. 14,40 
Echa niedzieli sportowej. 14,45 Polska b ‘ł*  
w Kamerunie —  reportaż ze Swuetlicy dru
żyny w Chorzowie. 15,15 Muzyka angieuska 
15,45 Wr-sKłomoici gobpuduircze. 16,00 Dziien 
mik 'popołudniiowy. 16,10 Miasteczko żyje z 
mebli —  reportaż z Tangów Meblarskich 
w Nowem. 16 20 Recital skrzypcowy Stefana 
Rachonij. 16.45 Kronika naukowa. 17,00 
„V  Symfonia Bi ethovena" —  pog. N Fan- 
oiego z ilustracją z plyL Tr. do Bar. 17,30 
„Wycieczka piesze po W ileńszczyźnie" —  fe 
beton Z. Lkwnanien skiej. Tr. do Rar. 18 00 
Recital łp iow act. In nu i" »-di:r — .«opran
18.20 r  . i  i frag . z »>Au z Gdyni 
p.erwjzej morskiej onłopskiej w ycie zki dc 
Danii. ł8,30 Utwoa-y fort«ipian“ . ’e Jana 
Branmsa w wyk. Z. Drzewieck^g^ —  tor 
tepian. lU.OO Audycja srtrzeKcoka 19 30 Przy 
wieczerzr —  gra Ork. Rozgl. W ił. pod dyr 
W. Szczepańskiego 20,25 „Otwieramy sezon 
n a l Naroczer-" —  ’ pog. F. Łęskiego 20,35 
Notatki Wiła.iai.ina —  prowadzi Mik. 20.40 
Audycje informacyjne. 31.00 Z kuus.ki Dlu 
gosza, „Z  diuejów udaru v i i Posnurza".
21.20 TrruŁjm. z Lałi Teatru Waełkiegc 2 
czeirr koncertu poci proteklurarctn Marsza! 
ka Śmigłego Rydza. 22,25 Echa mocy i  chwa 
ly. 22 30 N isze marze —  audycja muzyczna. 
23,00 Ostatnie wiiackunośoi i komunikaty 
23,05 Zaikcńczeme programu.

,- v .  W T O R E K , dnia 2; czerw ia JJW9 r.
vV 6 56 Pieśń 7,00 Dnbcnuiik por 7,15 M*i 
zyka z  płyt. 8,15 Pogotow ie ] rzeciwurojen lo 
wie. -8,80- -11,30 Pnzen-wa 11,30 Audycja Ha 
poborowych. .11,57 Sygnał, ozasu , hejnał 
12,03 Aowly-.ja posudmuowa, 13,00 Wnadiomoś 
ci z miaistą i prowincji. 13 05 '-'rogi ain na 
d îoiia ĵ, 13,10 MdodSc z ‘'talów dźwnękowych 
14 00 „ Wysłuchajmy diruigir słrosię" pog d l* 
kobiet W. Ma« kiewiesuwej. 14,10 Muzyka 
ludów 14,40 Sylwetki apoiitorwców, 14.45 
„Mieankańcy glmuiaiitego balkonu" —  repor 
taż irzyrodsuiczy dla młodziiciy • 15,05 Mu 
zyka pomulaima. 15,45 Witadomoś,! gospe. lar 
czie 15,50 Przegląd aiktuailnoici fimamsowo- 
^Kispodiairoziyoh. 16 00 Dyłennmk popołudnio
wy. 16,10 Pogadanka aktuąinna 16 2t' Ulwoi 
ry na rliet w wyk_ H. Bairtińdlkowsk.egc. 16,45 
Kronilkia literacka. 17,00 Tematy kłasyczi.e 
v muzyce. 17,30 Gawę-la regromatna Leona 
W^tłejiki 17 45 Śpiewa *lhtto ,cd«upa —  te
nor 18,00 Apel polsikiioh pionLoróv koloni il 
nyop —  iiwl- cja dowmo muzyczma. 18 30
Koncert muzyk- framoi»k.iej. 19 00 Audycja 
dla robotników 19,30 Pruy wleczenzy ' —• 
ki ucert 20.25 Gzyhuiiki wiejskie. 20 40 Andy 
cje 'informacyjnie. 21,00 ..MŁlda" —  kantata 
mitpiką^Kzria Stamlsłatwa Monnusziki 21 40 Z 
per»pekltywjy ówierowilpczia —  , Wwbisch
weHoiej wpjn.y" —  oóczył. 21 55 Utwory for 
tniMiainowe w wyk. E. RÓUieira z Bydkfr*^czy. 
22.15 Komeerl i aimcirair”  23,00 Ostatnie 
wuadozności i  kom-wilkaity. 23,05 Zakończeni 
programu

BARANOWTCZF
PONIEDZIAŁEK, dnia 26 czerwca 1099 r.

13.00 Wiadomości z naszych *troo. 13,10 
Muzyku lekka Ipłyty). 1400 Nasz program I 
komunikaty. 20,25 Audycja dla kobiet w iej 
sk-.cli: „Hodowla indyk iw , gęsi i kaczek" —  
pogadanka Teodozji Chojnackiej. 20,35 —  
Wiadomości dla wsi. 21,55 Rezerwa pr gra 
mowa.

W TOREK, dnia 27 czerwca *939 r.
13.00 Wiadomości z naszych stron. 13,10 

„W esoła muzyczk i “  ,płyty). 14,00 Nesz pro 
gram i komun.ikaly, 17,45 Skrzynka ogólna
— dr Marian Stępuwslu (z W arszawy). 20,25 
Audycja dla wsi. „Ha.iuei owocami we wsi"
—  pog. Kurta Zicglera. 20,35 Wiadomość. 
dla wsi

a tań sza  w y tw A rn ła  
f la ta k  o g ro d zen io w ych

r M A T K 0 D R U r M
Lwów, Zamarstynowska 1.33

Oku d/s efótmkyL
łagodnrm środkiem regulu qcym tolqd« : sa 
pigułki przeczyszczają^* .ALDOZA' z* znakierz 
ochronnym .GORAL'. Stosuje sie ie również 
przy nadmiernej ol r 
łosc Nie wrwolujq 
pnykircłt ooiawów. n i m m

Ceny zniżono. Wielki podw6Jny program : 1) Wspaniały prrcból Mmowy

„ L I S T  P O L E C A J Ą C Y
-  roli giównej najwytwomiejszy aktoi ekrenu AOO t  IEN .O U

m i l i o n e r  n a  t y d z i e ń

I S

t a  C ^ J I N  T
Wspa ilbły fhm satyiycrny

( ( Z g c i e  w e  d w o / e ) )
W rui. gł.: R o b e rt M on tgo m ery  > R osa lliid  n u ssa ll

Coclall inozwk m llośd I śpiewu 1« j £ i  ■  m  a Początek o  godz. *MEU”*J SSSnŁ(T Grace IMOORE
„ W  sidłach m .ł o ś c i "

waczka iw  a a
i N t i y y n  D b U G L A S
u przepięknym tilmie bil. isnym

NadprogToin: ć.tiakcja i aktualnuicl
^ - 1. . , 11. | ...............................  | _  | i _  .

' • - i** %< *. ^*.7 •" • 4 • vi -• •

MARS I 3zit prem 'era I Podwójny program rlailepszy po>skl film

—r—  1 Zapomniana melodia
SP» ' ' '-'ii.. -  N Ł O O E
Chrzęścii«ń ik i« klntf ' \Melki polski dramat sensacy)no-obycz. wg pow. Marczyńskiego

swłĄrowiDj K o b ie ty  naci p rze p a śc ią
W rolach głównych! Nura Ncy, Maria Bugda, Wiszniewska, rtndrze.cwska- Żabczyńską 

’ ' - ~ Brodzisk, Juuosza-ótgpowskl, Sielnńskl 1 inni

K I I O  Drlł. Młodość, miłość, przygona —  Joan C raw foru , C lark G ab la ,
.rodziny Kolejowej F ranchot Ton a  w Mmie

zn ic z  Nie ufaj m ę żc zy źn ie
Wiwutskiago z . . .  - “  *Nadprogram . u u jn  1 m  Począie* u odz. h-Ci w sw.ęta o 4-ej

o »  w  a z j  »  Burzliwe dzieje genialnego malarza R sm b ran d ta  w film ie

i s m s r o j  j j D 9 c | ) a  p o r t r e t | | . .

l i ,
Nadprogram  U R O Z M A IĆ  kN E  D O U A I  K L

. ; ■ I,* .H • I... Ifrj . if i ' '■ . '' -
j . u . . . . . . .  .   .................. .............

w run d o t u i  U ia r ie s  Lan gh ton
Y icz. seauj o g. 6, a w ulen z  i  święta o 4.

MBMamdiEiltMiHHi mm M W

L E K A R Z E
f r m I W

D O K  I D U  M E D .
Z y g m u n t  K u tf re w it*

.b o n o )  weneiy n u ,  aaórńR uruczuptcu w< 
cu. Zam kow a ta, t«L  19-60. P rzy jm u j*  w gods. 

od 6—1 1 od 3-

O J k l O k
B l u n t o w i c z

uoroby w eneiycz.ir m u iu c  1 u.u. zuplcio e 
sL W ialka 21, t*>. 921. P rzyjm u j*  od godz.

9— 1 i 3— 7 Niedziela 10— 12.
-- '}■! u i:

łU U ś U iU U M l

 Ł E T M I f K A
M AJĄ1EK polozuny naa Wiuą przyjmu

je na letnisko z utrzymaniem lub bez. Miej
scowość sucb 1, lai sosnowy, p'ażs. Iir otrma- 
cje. Zamkowa 14 m. 1.

LETN ISKO  we dworze. W ybitnie zdrową 
miejscowość, dom duży wygody, rrtepian, 
dozo książek, kąpiel, łódika, bry-dr, rybu- 
fóstwo, wycieczki nad Narocz i Siwakszly 
Dow.edziec się w „K u rjerze " szczegółów.

u  i ł * m iL t . . u u iM t u u t H > in > i t i > M i  ai

P R A C A
T t n n i m r o r  * » » •  ą c - t i n n u m i i w 1

DCkśśt lADLZONA P IE LĘ G i''! VRK postu 

kuje pracr przy chorym M o i wyjechać. 
Ofertę ło udmi-nistracji „K . W .‘ ‘ dla N D.

L o .  .>UŁ.i>.uL. trio, lub kwartet pierwszo- 
rzęony — chrześcijański. Stiuła mn ca. Ofer
ty z fotografią kierować: Baranawucse —  
Og-niako, ul. SLasŁyca.

M A T U R Z Y S T A  E X T E R N IS T A  udzieli ko 
repetycji w zakresie gimnazjum za utrzyma 
nie, względnie za n Jeszikani' (języł obcy nie 
nueoki). Zgtoszer.ia do Red. pod „Ezterni 
sta".

H O T E L

„S T . G E0 R G ES “
w W I I H I S

Ptarwazorsęany —  Ceny przyi ępn* 
Te lałon y w pokalach

kia

A K U S Z E R K I
A K U S Z E R K A

H b l j  t o i R i i u r o w a
przyjmuje od godz. 9 r*uo do godz. 7 wlecz. 
— ul. Jakubfc Jasińskiego 1 a— 3 róg 11L 

3-go Ma. a obok Sądu.

AK II 3ZE U K  A
S m i a l o w s k i

ora i Gabinet l u w  tycroy, odmiadzant* 
oery, usuwam* zmarszczek, wągrów, pie
gów, brodai mł, tupiezu. u s iw u i i  tiuazeaa 
t  bioder 1 brzucna, kremy ow nł zające, 
•v»ory elektryczne, elektrvzacje Cenr prre. 

stępn*. Porady bezpłatne. Zanikowa 26 0.

A IE U » lt  E B K }
H .  B r z a z i n a

m e**ź leczniczy | e k tk lry ^ jt ,  UL t o  de
ka Nr. 27 (Zwierzyniec).

u ł i O . t l ł U m

K u p n o  I  s p r z e d a ł
y r m i i i w w r a w m m w n i

M A Ł ą  M A S Z Y N Ę  do pisania używaną 
w dobrym on ic  kupię. Ofarł.y z poc—."lem 
osiatecŁ”  ej ceny do Adminis^Tacji pu l 
„Szybko".

O W C Z A R K I alzackie (wilki) szczenięta 
do sprzedania. Tamże ś-miesięcz-na kołeczka 
augorska czarna. —  Zamkowa 8 m. 9, co- 
ueieuuii od 16 do 18.

LOKALE
M TTm tTtm TTm erTTm rm m m łtw tR

M IESZKANIE ó —4 poi Djowe z wygona
mi iAMZukuję. Oferty do adtu. „K. W ." pod 
„ Mieszkanie ,

P O K ()l iajk letnioko, ładnie arsądujunr 
zt wszystkimi wygodam w m a k n ic z e j 
okolicy, przy ieeit nad brzegiem Wita ón 
wynajęci* —  W ’tołdon-a Nr b —  1.

Hotel EUROPEJSKI
•  w  1 i  n 1 s

"le rw Bawrzą d ry  —  Ceny p .zysię p n . 
Telefrny w 1 okojach. W lnde oeobowa

różnego za 
Brodu łatwo 
znajdziesz dając drobne ogło* 
ueuie % największym orga

nie ogłoszeniowym

K urjerze
W ileńskim

i

n  i  p p y p w ■ r r n

AAAAAAAAAAAAAśAiśżiAAAAAżaAAAi^M M ^

Kino „APOLLO"
w  Ba-anowlczach

Dalsze sensacyjne dzieje „Władczyni 
dżungli*, cz. I -ielk iego fiunu dżung

liięskanoLiry
Fascynujące s^eny walk drapieżców

r>»m vm Ym TT>Ty?Tąyf TVTTf tyvTTTTyn

t
►
►*
C1

t ł lO A K T O ^ Z Y  OZIA-LÓW * W ładysław  Abram ow icz —  sprawy kulturaln- litewskie i wiadomości z au Lidy; Zb ign iew  C ieślik — kronika zamiejscowa; W ł«dz lm lerx  Hołubowlea —  sprawozdania aądsw* 1 reportaZ 
.specjalnego wysłannika*: W itold  K iszi Ie —  wiad. gospodarcze I polityczne (depeszowe 1 tełeŁj; E u ge n ia  M astajewsl.a-Kobylłńska —  dział p. t. ,Z *  śwlau kobiecego ; K azim ierz Łęczyck i —  przegląd precri 
d ze ł MaśFńskl —  recenzle teatralne, Anatol Mlkułko —  felieton literacki, humor, sprawy kaltaralne; Jarosław N iec ieck i —  sport; Heieaa R o m e r —  recenzje książek; Eugeniusz Su lan lew icz —  kronika witeńaktf

Jńzet Ś w ięcicki •—  artyk uły  polityczne, społeczne t gospodarcze.

W n R an M H m B M M M H aR m M M P M B M P P B m H B H H H I

REDAKC1A I ADMINISTRACJA 

Konto P.K.O. 700.312. Konto rozrach. 1, Wilno t 
C e n t r a l a  Wilno, ul. Biskupi BanJursklego 4 

Redakcja; tel. 79. Godziny przyjęć 1— 3 po południu 

Admlnistrana: tel 99— czynna od godz. &.30— 15.30 

Drukarnia: tel. 3-10, Re da x cja rękopisów nie zwraca

■ M H H n H n H M H M H M M n n M M y
O ddzia ły; N ow ogródek , Bazyllańske 33, tel. 169; 

Lida. ul. Zamkowa 4/7, tel. 73; B aranosricze, 

Ułańska 11; Łuck. Wojewódzka 3. 

Przedstaw ic ie ls tw a : Nieśwież, Kłeck, Słonłni,

Stołpce, Szczuczyn, Wołuźyn, Wtlejka Głębo

kie, Grodno, Pińak, Wołkowysk, Brześć u « .

CENA PRENUM ERATY 

-nieslęcznie: z odnoszeniem do 
domu w kr*<* —3 zł., za grani
cą 6 z!., (  odbiorem w adminl- 
atraej cL 2^ 0 . aa wsi, w miej
scowościach, gdzie nie ma urzędu 
pocztowego ani agencji *|. 2.50

CENY OGŁOSZEŃ! Za wlera:- milimetr, przed tekstem 7-5 gr., w tekście 6°  p4 a eksteea 
30 gi drobne 10 gr za wyraz, N : )innlesz» ogłoszenie drobne liczymy za 10 słów W yrazy 
tłufryw drukiem liczymy podwójnie. Zastrzeżeń miejsca dii „drobnych* nie przyjmujemy 
Przydział ogłoszeń d, odpowiednich rubryk zateźny jest tylko od Administracji. KroeTca 
redaac. i komum .aiy 60 g. za wiersz jcdnoszpaltowy Do tych cen dolicz* się z* ogtoa ze- 
nia cytfowe tjbetanrczne 56®/*. Układ oplosren w tekście 5-lim  -wy, za tekstem lO-lat—*w r 
Za ireść ogłoszeń I rubrykę „nadesłane* redakcja nie odnowlada. Administracja za s " ie g l 
zoble prawo zmiany terminu druku ogłoszeń ‘ nie r-zyjm rl zastrzeżeń nielzca. O rtów ** 

nia są przyjmowane w god z  9.30 — 16-30 i 17 — 20.

Wydawnictwo „Kurjer Wileński* Sp. z o. ą Dmk. „Znicx*s Wilno, hL Bisfc. Bandurskiego 4, tek 3-4u t t ^  f i  tfsuawwaM̂ e, tzurn  *


